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Kończą się żniwa. Coraz większe 
połacie pół pustoszeją złocąc się król 
ką szczotką rżyska w sierpniowym 
słońcu. Czernią się pierwsze skiby 
podorywek, jeszcze parę tygodni i 
cały niemal plon rocznej pracy rolni- 
ka będzie zebrany. Zacznie się nowa 
praca i nowa troska o urodzaj — 
roku przyszłym, Wiele jeszcze trzeba 
wysiłku i starań by rolnictwo nasze 
podnieść na wyższy stopień dobrohv- 
tu i kultury — to prawda — ale nie 
ma tak trudnych zadań, którychby 
wolny naród w wolnym państwie sy- 
slematyczną i rzetelną pracą nie pot- 
rafił zrealizować. 
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Cofnijmy się pamięcią o lat osiem 
naście do sierpnia 1920 roku. 


Jakże inne i o wieleż cięższe chwi- 
le przeżywał wówczas rolnik w Pol- 
sce. Niedość, że ledwie rozpoczął pra- 
ce nad odbudową zniszczeń pozosta- 
łych po Wielkiej Wojnie i nawpół 
głodując podjął unrawe  opuszczo- 
nyeh i zamiedbanvch przez wiele lat 
pól już znów wrogi but najeźdźew 
zdeptał plon jego pracy a dzikie hor- 
dv bolszewickie. prące od Wschodu 
poważnie 


„Arszawu  zagroziłw 


bvtfowi młodego jeszcze i ledwie uma- 


na 


eniającego się państwa. 


Jedynie nieugiętej woli i geniusza- 


wi wojennemun Wodza Naczelnego 
Marszałka Józefa Piłsudskiego oraz 


zwarteł postawie naszego snołeczeńst- 
ieden maż słancło w tej 
Jego 
że w 


które jak 
ciężkiej dla Polski 
rozkazami zawdzięczać należy, 
dniu 15 sierpnia 1920 r. nastąpił prze 
Dzikie barbarzyństwo Wschodu 
spotkało się u murów stolicy z nie- 
przezwyciężonym oporem całego Na- 
rodu Polskiego dzieci, starców, 
kobiet dłoń 
zdolna była unieść karabin. Opór ten 
w dniu 15 sierpnia zamienił się w 
wiekopomne zwycięstwo armii pol- 
skiej i hezładną ucieczkę wojsk sowie- 
ckich. 

Cud nad Wisłą przeszedł do histo- 
tii obok największych bitew świata i 
szeroko rozsławił imię Polski, która w 
zaraniu swej niepodległości potrafiła 
luż. jak przed wiekami. stać się przed 
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chwili nod 
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wszystkich, czyja 


Wilno, Niedziela 14 sierpnia 1938 r. 


Oplata pocziowa wisierone ryczałtem 
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GAZETA 
i TYGODNIOWA 


PAD 


PRENUMERATA Z PRZESYŁKĄ POCZTOWĄ: miesięcznie 35 gr, kwartalnie 95 gr 


półrocznie 1.75, rocznie 3 zł. 


Cena pojedyńczego Lumeru 10 gr. 


Ne 33 h 


D NAD WISŁĄ 


Na zdjęciu Marszałek Józef Piłsudski w rozmowie z Marsz. Edwardem Śmigłym-Rydzem 
w czasie bitwy warszawskiej 15 sierpnia 1920 r. 


murzem wiary, kultury i cywilizacji 
na Wschodzie Europy. 


niem, z którego czerpać powinniśmy 
wiarę we własne siły, lecz także stać 


Cud nad Wisłą jest dziś wspomnie ; się powinien źródłem nieustającej ani 


Z walk na Dalekim Wschodzie 


We wtorek rano dwa hombowce | 
ciężkie i 12 lekkich trzy razy poja- 
wiło się nad stanowiskami japoński- 
mi w Czanskuteng i Szatsaoping. 


Obeenie stanowiska japońskie w 
tym okręgu oddalone są od pozycyj 
sowieckich o 500—1000 metrów. 


Japońskie ministerstwo wojny ko- 
uunikuje, że dnia 9 sierpnia do 
godz. 15 (czasu lokalnego) sowieckie 
eskadry powietrzne nie ukazały się 
nad wschodnią granicą Mandżukuo, 
ani nad terytorium koreański:a. Ar- 
ty!eria sowiecka bombardująca pozy- 
cje japońskie na wzgórzach Czangku 
feng, Szatsaoping i Szuliufeng wyka 
zywała mniejszą aktywność. 


Umocnienia wzniesione przez woj 
ska sowieckie na przestrzeni od Ilansz 
na północ od Hsianyszantuny do naj 
węższego pasa sowieckiego  teryto- 
rium zbliżają si ędo zatoki Pasicta. 

Po godz. 15 samoloty sowieckie 
ukazały się nad terytorium korcań- 
skim nad Keiko i Kozo. Japońska ar 
tyleria przeciwlotnicza swym skute 
cznym ogniem zmusiła samoloty So- 
wieekie do odwrotu, nie dopuszcza- 
jac do bombardowania. 

W okolicy Szuliufeng na północ 
od wzyórza Czangkuteng, trwaja wal 
ki. Dwa bataliony sowieckie, pod os- 
leną artylerii, zbliżyły się na 100 mtr 
do pozycyj japońskich pod Szudiu- 
feng. Po przeciwnatarciu japońskim 


Koncentracja wojsk sowieckich pod Hansz 


Znaczne siły sowieckiej piechoty, 
artylerii i kawalerii gromadzą się na 
południowy wschód i północny zach. 
od Hansz, miejscowości odległej © 
20 km na północ od Czangkułeng 0- 
raz na półnoeno-zachodnich wybrze 
żach zatoki Posieta. 

Ruchy wojsk sowieckich na 
północ od Czangkufeng są bacznie 
Śledzone, ponieważ wydaje się, iż So- 


wiety zamierzają ponownie pogwał- 
cić terytorium Mandżurii. 

Według informacyj otrzymanych 
z pogranicza sowiecko - mandżurskie 
go © godz. 16 m. 30 (czas lokalny) z 
Nowokijewska wyruszyło do Hansz 
59 tanków. Według otrzymanych już 
poprzednio wiadomości, wojska so- 
wieckie buduja umocnienia na linii 
su Mauszu do granicy. 


na chwilę czujności i pogotowia na 
wypadek gdyby raz jeszcze kiedyś gra 
nice naszego państwa zostały zagrożo- 
ne. 

Cały Świat z napięciem śledzi dziś 
rozwój wypadków na Dalekim Wscha 
dzie i ogniska niepokoju politycznego 
Kuropie. Zadaniem społeczeństwu 
polskiego w tej chwili jest podwojenie 
i potrojeniec wysiłków nad wzntocnie- 
niem gospodarczym kraju. gdyż nic- 
zależność gospodarcza i siła dobroby- 
lu daje pewność siebie i możność śmia 
lego spoglądania w przyszłość. 

Przed Polską leżą w przyszłości 
niewątpliwie wielkie zadania. Spełnie 
nie ich zależy od zwartości politycznej 
społeczeństwa, jego energii w pracy 
i przywiązania do tych tradycyj, w 
imię których zawsze Polska zwycię- 
żała i które były fundamentem jej po 
tęgi w najpiękniejszych okresach na- 
szych dziejów. emer. 
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wojska sowieckie cofnęły się, ale wal 
ui waja nadal. 

Marszałek  Bluccher dowód- 
sa armii Dalekiego Wschodu przybył 
de Nowokijewska i objął osobiście do 
wództwo oddziałów walezących na 
spornym odcinku granicy sowieeko- 
mandżurskiej. 
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Mapka przedstawiająca teren oslatnich walk 
sowiecko-japońskich na Dalekim Wschodzie, 
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Walki 
i dyplomacja 


Oczy całego świata zwrócone są 
2becnje na watki, które się loczą na po- 
graniczu sowiecko-mandżurskim. Na 7-mio 
kilemetrowym zaledwie odcinku Sowie- 
ty i Japonia zgromadziły znaczne siły. 
Oba wojska zażarcie walczą o mały skra 
wek ziemi, przy czym w walkach bierze 
udział artyleria, czołgi i samoloty. W u- 
biegły poniedziałek doszło do szeregu 
walk na bagnety, jednak żadna ze stron 
nie ustąpiła. W wojsku sowieckim sła- 
by jednak panuje duch, bo kilka czołgów 
poddało się Japończykom, a dowódca 
czołgów sowieckich został rozstrzelany: 
za chęć poddania się Japończykom. 

Pomimo tych zażartych walk ioczą się 
rokowania i odbywają się rozmowy m'e- 
dzy ambasadorem japońskim w Moskwie, 
a komisarzem spraw zagr. ZSRR Litwino- 
wem. Obie strony dowodzą słuszności 
swego postępowania i obie mówią ,że 
chcę pokojowego załatwienia. Przeto 
jest nadzieja, że do otwartej wojny mie- 
dzy Sowielami i Japonią nie dojdzie. 

Niepokojące się jednakże cstatnio 
o|rzymane wiadomości, gdyż przybył do 
Nowokijewska głównodowodzący armią 
sowiecką na Dalekim Wschodzie marsza- 
łek Blucher, a jednocześnie wojska sv- 
wiedkie grupują się na innym odcinku 
pegranicza mandżurskiego pod Hansz, co 
może wywołać nowe walki i rozszerzenie 
się w ten sposób załargu japońsko-so- 
wieckiego. 

Eok 

W Hiszpanii natomiast alak wojsk rza- 
dowych nad rzeką Ebro całkowicie się 
załamał. Wojska generała Franco nie ty!- 
ko odparły natarcia wojsk rządowch, lecz 
zmusiły je do odstąpienia na drugi brzeg, 
przyczym znaczna ilość jeńców, brani i 
amunicji dostała się w 
ców. 
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ręce powstań- 
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Jeśli chodzi o Europę średkową, lo 
lerd Runciman. który przybył z Londynu 
do Pragi bardzo energicznia krząła się 
nad uspokejeniem sporu czesko-niemiec- 
kieqo. Odbywa on konferencje z Niem- 
cami, Czechami i Słowakami, a jeao po- 
mocnicy objeżdżają cały kraj i badsją sy 
tuacie. 

Za lordem Runcimanem i jego dzia- 
łalnościa s'oi autoryte| Analii i Francii, 
przelo jak Czesi łak i Niemcy musza się 
liczyć z jego opinią. Niemcv. chociaż wo 
bec znowu powtarzających sie napadów 
w Czechach na Niemców  Sudeckich. 
podnoszą dużo hałasu w prasie, jednak 
oficjalnie nie występują przesiwko Cze- 
chom, by nią zaosirzać zatargu, a ocze- 
kują wyników akcji lorda Runcimana. 
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Fortyfikacje na granicy zachodniej 


już są ukończone 


Dziennik estoński „Paevalent” 
zamieszcza dłuższy artykuł na temat bu 
dowanej przez S$owiety linii obronnej na 
granicy zachodniej ZSRR. 

Dziennik twierdzi, że prace są iuż na 
ukończeniu i trwały 7 lat. Roboty fortyfi 


Z OEMS 


kazyjne prowadzone były z wielkim po- 
śpiechem przez specjaine oddziały sape- 
rów bez udziału robotników cywilnych. 
Dużą uwagę zwrócono na umocnienia wy 
grzeży morskich, których bronią dwie sil- 
ne fortece Krasnaja Gorka i Koporje. 


Specjalna komisja litewska 


będzie badała polskie propozycje handlowe 


Z Kowna donoszą pisma litewskie, że 
przy mnistersiwie spraw zagranicznych 
utworzona została specjalna komisja, któ 


zycyj polskich, poczynionych w trakcie 
polsko-litewskich rokowań handlowych. 
Rokowania zoslaną wznowione po za- 


rej zadaniem będzie rozpatrzenie propo | kończeniu prac komisji. 


Pół miliona mieszkańców ewakuujg się z Hankou 


Wódz Chin, marsz. Czang-łkai-szek 
zarządził cwakuację 500.000 osób z 
Hankou do dnia 8 bm. 300.009 miesz 
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kańców już opuściło miasto, ale na 
na ich miejsce napływają bezuslan 
nie tysiące uchodźców. 
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Jeden z najbardziej nowoczesnych pociągów pancernych armii chińskiej, zdoby- 


tych przez wojska japońskie, w Chinach północnych. 


Słowacy wnoszą skargę do trybunału w Hadze 
o niedotrzymanie umowy przez Czechów 


Wychodząc z założenia, że umowa 
pittsburska (o autonomii dla Słowa- 
ków) jest umową międzynarodową. 
ponieważ została zawarta między 
Chan i Słowakami, słowac- 
ki: stronnictwo aulonomistyczne za- 
mjerza zwrócić się ze skargą o niedo- 
trzymanie umowy przez Czechów do 
moun Międzynarodowego w Ha- 
lze. Stronnictwo autonomistyczne 
podkreśla przy tym, że umowa pitts- 
DZE zosjałę przedstawiona konie- 


Niemcy pomimo oburzenia na razie nie chcą 
zaostrzać stosunków z Czechosłowacją 


Chociaż niemieckie czynniki miaro- | 
dajne zachowują w dalszym ciągu 
powściągliwość w ocenie sytuacji w Cze 
chosłowacji, prasa jednak nie ukrywa swe 
go oburzenia z powodu zabójstwa przez 
socjalistów Niemca sudeckiego Baierle, 


Napadnięty był on przez grupę kilku 
nastu socjalistów, wśród których — wed 
tug krążących tu pogłosek — znajdować 
się mieli także socjaliści narodowości nie 
mieckiej. Bez znaczenia jest jednak — 
zdaniem tutejszych kół politycznych — 
kwestia, do jakiego kierunku polityczne 
go należeli mordercy, decydującym nato 
młast jest fakt że umożliwia się w Cze- 
chach walkę z Niemcami sudeckimi wszy: 
tkimi zbrodniczymi środkami. To też mia 
rodajne czynniki Rzeszy — oświadczzją 
tu — są pod silnym wrażeniem ostatniej 
zbrodni, która dowodzi, że Niemcy w 
Czechosłowacji nie są pewni ani młenia 
ani życia. 


Pomimo jednek powtarzających się za 
bójstw i ciągłego gwałcenia granicy nie 
mieckiej, wbrew ostrym protestom Rze- 
szy nie należy — zdaniem dobrze zazwy 
czaj poinformowanych kół — spodziewać 
się ostrzejszych czy bardziej stanowczych 
wystąpień rządu Rzeszy, który pragnąłby 
uniknąć zaostrzenia się sytuacji i zajmu 
je wyczekujące stanowisko wobec podię 
tej przez niektóre mocarstwa zachodnie 
akcji medlacyjnej. 
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rencji pokojowej w Wersalu. Dr Hlet 
ko ma wśród Słowaków amerykań- 
skich zebrać fundusze, potrzebne na 
pokrycie kosztów, związanych z wnie 
sieniem sprawy. 

Skarga zostanie przekazana uprze 
Inio wybitnemu zbawcy prawa mie- 
dzynarodowego do zaopiniowania. 
pQ— 


Mozułman'6 induscy 
w obronie Arabów palestyńskich 


Z Indii donosza. że komitel wyko- 
nuaweczy hindusko - muzułmańskiej 
ligi w Delhi uchwalił ogłosić 26 sier. 
pnia „dzień pałestyński* na znak pro 
testu przeciwko polityce brytyjskiej 
w Palestynie oraz celem zamanifesto 
wania sympatii dla Arabów 
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W Litwie brak cegieł 


Na Litwie, jak donosi prasa, 
daje się osialnio odczuć poważny 
brak cegły. W związku z odbudową 
spalonej niedawno Połągi mausiano 


sprowadzać cegłę z Łotwy. 


Francja nie udzie'a pomocy Hiszpanii 


Odbyło się zapowiadane przez koła ; 
francuskie spotkanie francuskiego przed | 


stawicjela w Rzymie Błondela z wło- 


skim ministrem spr. zagr. hr. Ciano. 


P. Blondel poruszyć miał mianowicie 
sprawę nieprawdziwych wiadomości pra 


sowych o rzekowym podjęciu przez Fran 
cję dostaw dla Hiszpanii republikań- 
skiej oraz o przejściu przez granicę pire 
nejską do Hiszpanii 8.000 ludzi z Francji. 
Ponadto — jak jnformują koła francuskie 
— omawiać miano również sprawy bie 
żące. 
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ZSRR | (o słychać na Świecie 


Nr _38(70) __ 


—— 352 milieny złota przekazała Da 


ponia Ameryce. Bank Federalny ogłasza| Èf 


o przybyciu nowej przesyłki złola z jū 
ponii na sumę 5 milionów 800 tysięcy da 
larów. Od dnia 8 rzarca rb. przesłano 7 
Japonii do Sianów Zjednoczonych złota 
za sumę 352 milionów 800 tys. dolarów 

— Dwa olbrzymie pożary nawiedziły 
Filipiny w dwuch odległych ad siebie 
okolicach. Pierwszy z pożarów zniszczy! 
1/3 San Puebłe w prowincji Laguna. Bez 
dachu nad głową zostało tysiące iudnoś, 
ci. Straty wynoszą kilka milionów dola- 
rów. Drugi pożar wybuchł w ubogie; 
dzielnicy m. Manila. Pastwą płomieni pad 
ło 2.000 domów, 12.000 ludzi obozuje 
pod golym niebem. 

— Bomby w Palestynie. Na arabskim 
largowisku w Tyberiadzie wybuchła wczo 
raj bomba. 9 osób jest rannych w tym 
jedna ciężko. Równocześnie w pobiiżu 
largowiska wybuchły 2 bomby, które 
nie wyrządziły żadnych szkód. 

W Tyberiadzie ogłoszono zakaz opu 
szczania domów przez mieszkańców od 
zmroku do świtu. 

— Attache prasowy poselstwa R. P. 
w Pradze Kazimierz Wierzbiański uległ 
pod Karlowymi Varami katastrofie sama 
chodowej. P. Wierzbiański doznał złama 
nia podstawy czaszki. Stan jego jest cięż 
ki. Poseł R. P. Papee odwiedził p. Wierz 
biańskiego w szpitalu, 

— W armii angielskiej dokonano prze- 
sunięć, jakich nie pamięta brytyjska hi- 
storika wojskowa. Przeszło 2.000 oficerów 
otrzymało awans z dn, 1 sierpnia, zgod- 
nie z planem, który przedstawił pod ko- 
niec sesji parlamentarnej min. Hore Be- 
lisha w Izbie Gmin. 

-— Szereg wielkich burz z piorunami 
przeszło ostatnio nad Rumunia. W powie 
cie Odorhei piorun uderzył w fabrykę 
spirytusu „Florian”, powodując zapalenie 
się nagromadzonego tam w znacznych 
ileściach spirytusu. Zabudowania fabrycz 
ne spaliły się doszczętnie, a kontroluiący 
wytwórnię agent monopolu spirytusowe: 
go zmarł wskutek odniesionych ran przy 
pożarze. Straty sięgają kilku milionów Iej. 

— Walka z wronami. Na skutek zarza- 
dzenia władz miejskich odbywa się w Ki- 
szyniowe akcja oczyszczania miasle Z 
wron. Kiszyniów od dawna jesi znany 


le 


z niespolykanej gdzie indziej ilości wron, 
które oslatnio na skutek rozmnożenia sta 
ty się plaga mieszkańców. W pe!lowaniu 
na wrony. które budzi w mieście wielką 
sensację, bierze udział miejscowa policja 
i wszyscy myśliwi. Akcja oczyszczania 
miasla z wron obliczona jesi na 5 dni. 
W pierwszym dniu zasirzelono okolo 
2000 wron 

— Nie całe 4 dni z Europy do Ame- 
ryki. Statek angielski „Queen Mary” prze 
był przestrzeń z Bishops Rock do Bateau 
chepe Ambrosi w ciągu trzech dni, 20 go 
dzin i 2 mnut, biiac w [en sposób rekord 
parowca francuskiego .,/Normandie" o 3 
godziny. 

— Auto ciężarowe, wiozące 20 ludzi 
koło Szczecina wpadło na zakręcie ne 
drzewo, przy czym nasląpił wybuch ben 
zyny w zbiorniku. Jedna osoba spaliła 
się żywcem. 7 osób odniosło rany. Prze- 
wiezjono ich do szpitala. 

— Piorun zabił 50 owiec j pasterza. 
W pobliżu Dragoslavele w Mołdawii pod 
czas burzy piorun uderzył w stado owiec, 
zabijając na miejscu  pasferza oraz 50 
owiec. 
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Komunikacia drogow2 
z Litwą 


Z dniem 1 sierpnia nawiązeana zosta- 
ia normalna komunikacja drogowa jpomię* 
dzy Litwą a Polska, Odbywa się ona W 
liniech: 1) Mariampol — Kalwaria —Su- 
walki, 2) Kowno — Jewie — Zawiasy — 
Landwarewo, 3) Olita — Orany. 
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Co słychać w naszym 


Eksport grzybów i ziół lecz- 
leczniczych z Wileńszczyzny 
do Francii 
Jak się dowiadujemy, nynek francuski 
zainteresował się ziołami leczniczymi 
Sraz grzybami, kióre zamierza kupować 

ha Wileńszczyźnie. 

W sprawie łej zaproponowała swe u- 
sługi jedna z firm francuskich. 

Dla wymienionych gałęzi produkcji! 
zainteresowanie się nimi wielkiego ryn- 
ku francuskiego wróży pomyślne horos- 
kopy dalszego szybkiego rozwoju. 


Jaja kurze na wagę 


Z dniem 28 sizrpnia rb, wchodzi 
życje rozporządzenie Rady Ministrów z 
dnia 29 lipca rb, DURP Nr, 53 o sprzeda- 
ży w wewnęirznym handlu  defalicznym 
jaj kurzych na wagę i uwidacznianiu ich 
jakości, Rozporządzenie jo nakłada obo- 
wiązek sprzedawania w detalu jaj ku- 
rzych na wagę, nie zaś na szluki, jak to 
bylo dolychczas. 

Również obowiązani są sprzedawcy 
dafaliczni umieszczać przy sprzedawa- 
nych kurzych jajach napisy uwidoczniają- 
ca, czy są fo jaja świeże, czy [eż konser- 
wowane. Rozporządzenie nie dotyczy 
sprzedaży jaj, dokonywanej bezpośred- 
nio przez hodowców kur. 

Władze administracji ogólnej mają za 
rządzenie dopilnowania ścisłego wykony 


, Wania omawianego rozporządzenia z dn 


25 sierpnia rb, 


Nowa droga turystyczna w Szwajcarii 


Ulgi kolejowe na „Dni Pole- 
sia“ i Jarmark Poleski 
Ministerstwo Komunikacji przyznało 66 
procent ulgi kolejowej na „Dni Polesia“ i 
„IU Jarmark Poleski*, Ulgi te obowiąznią 
już od dnia 11 sierpnia do 7 września. Tu 
ryści jadący na ,Dni Polesia“ opłacą 33 pro 
normalnego biletu, z powrotem zaś 
zastaną przewiezieni przez kolej darmo. O- 


howiązuje karta nczestnietwa, 


cent 


Gimnazjum, szkoła powszech- 
na i elewator zbożowy 
w Postawach 


Tegoroczny sezon budowlany w Po- 
slewach jesł bardzo ożywiony. Poza sze- 
regiem poważnych roból i  inwesiycyj 
prywainych prowadzone są roboty nad 
wzniesieniem kilku budynków o charakte- 
rze użyleczności powszechnej. Na pierw- 
szym planie jesi nowoczesny gmach gim 
nazjum, którego budowa doprowadzona 
zosłała do wysokości 2 pięlra, budynek 
drugiej szkoły powszechnej i elewalor 


zbożowy. Ponadfo w najbliższych lygod- 
niach rozpocznie się budowa ośrodka 
zdrowia, którego plan budowy i sfinan- 
sowania zoslał już opracowany. 


Ogólny koszi wymienionych inwesty- 
cyj sięga pół miliona złotych, co w sło- 
sunku do możliwości finansowych Posiaw 
stanowi nader poważną sumę, 


Na skulek porozumienia z władzami li 
lewskimi grodzieńskie władze administra 
cyjne rozpoczęly wydawanie 1—3 dnio- 
wych przepustek indywidualnych i zbioro 
wych dla zwiedzania pogranicznych miej 
scawości na Lilwie. 


Oslalnio wydano ponad 300 przepu- 
stek kuracjuszom z Druskienik. 


Budowa chłodni w Wilnie 
W ciągu b. m. S=*a „Chłodnia i Składy 
Porlowe w Gdyni“ przystąpi do wstep- 


nych prac przy budowie chlodni w Wil- 


Zbiory na Wileńszczyźnie pomyślne 


Tegoroczne zbiory zbóż na Wileńsz- | 


czyźnie zależnie oo okolicy i gleby ora? 
warunków almosferycznych wypadły rez- 
maicie, lecz w każdym razie nie ujemnie. 
Powiaty woj. wileńskielgo za wyjąlkiem 
oszmiańskiego, postawskiego į częściowo 
wileńsko-irockiego dały zbiory normaine. 


Kaszubskiej 


Reprodukujemy zdjęcie — jeziora Oslrzyckiego nad brzegami którego buduje 
się obecnie nową drogę turystyczną, łączącą miejscowości Wierzycę z Osirzycą 
i Brodnicą Dolną (w Szwajcarii Kaszubskiej). 


O godność i honor chłopa 


Pełny, wzorowy chłop, to, z jed- 
nej strony, dobry rolnik, z drugiej 
— mocny człowiek. 

Jeżeli chodzi o cechę pierwszą, lo 
£ przyjemnością stwierdzamy, że wieś 
Nasza weszła już na dobrą, zdecydo* 
waną drogę i idzie szyhko naprzód. 
Gorzej jest z kształceniem wewnętrz- 
idych wartości chłopa — z doskonałe 
niem jego charakteru. Istotnej przy- 
czyny lego zła należy szukać w tragi- 
cznej historii chłopów. Przecież w os- 
lainich dopiero czasach chłop wyzwa 
la się ze strasznej niewoli, klóra tyle 
Wieków trwała. Nie było więc absolu 
tnie warunków.na rozrastanie się i do 
Skonalenie się wewnętrznych wartoś 
ci chłopa — przeciwnie, niewola ta 
paraliżowała chłopskie mózgi i serca 

Typ nowego chłopa mają zrodzić 
czasy dzisiejsze. Ale niemal każdy 
działacz wiejski inaczej dzisiaj nowe- 
80 chłopa wyobraża sobie. Sląd róż- 
Ne, często sprzeczne, systemy wycho- 


Waweze. Myślę jednak, że gdy się u- | honor chłopski, 


czeiwie sprawę ile postawi, znajdzie 
się wspólny mianownik. 

Więc oslatecznie jaki winien być 
ten typowy nowy chłop, len mocny 
człowiek? Musi to być jednostka twar 
da, mądra, nieustępliwa w wałce o 
wytknięte cele, surowa dla siebie, 
zrośnięta wszyslkimi siłami swej du- 
szy ze środowiskiem społecznym, w 
kiórym żyje i pracuje. Typ nowego 
chiopa mają stanowić takie cechy 
charakteru jak: oddanie dla Narodu 
i Państwa, oddanie dla sprawy wiej- 
skiej, uczciwość, sumienność, praco- 
witość, energia, siła woli, bystrość u- 
n:ysłu, karność i poczucie godności i 
dumy. Wszystkie wymienione cechy 
są bardzo ważne i żadnej z nich w 
pracy wychowawczej na wsi zapom- 
nieć nie można. Ale na to ostatnie — 
na rozbudzenie w charakterze chłopa 
poczucia godności, dumy i honoru 
powinniśmy zwrócić szczególną uwa 
ge. Bowiem tę godność i dumę, ten 
wspomniana wyżej 


.» 


Piaszczysie miejscowości przyniosły zbio 
ry niżej poziomu średniego. Nałomiast na 
glebach ciężkich gliniastych zbiory żyta 
i pszenicy wypadły wyżej średnich. Zb'o 
ry owsa i jęczmienia — średnie. ` 

Na ogół zbiory na Wileńszczyźnie okre 
ślić można jako zadawalające, wypadły ie 
piej mż przewidywano, 

Również pomyślnie zapowiadają się 
zbiory ziemniaków oraz buraków. Desz- 
cze w końcu lipca przyczyniły się poważ- 
nie do poprawy slanu tych roślin. 

Także dzięki deszczom poprawiły się 
znacznie horoskopy zbiorów koniczyny i 
zasiewów przeznaczonych na paszę. 

Rośliny pastewne, jak marchew, kapu- 
sta, brukiew iłp. przedstawiają się śred- 
nio. 


Tani spirytus dia rolników 


Organizacje rolnicze przypominają 
że każdy rolnik, mający motor spalinowy, 
| może nabyć spirylus napędowy po zni- 
żonej cenie 33 zł za 1 hl. Do uzyskania 
jednak tej ceny potrzebne jest przedsta- 
wienie zaświadczenia urzędu skarbowe- 
go, że rolnik ma molor spalinowy, oraz 
określające roczne zapolrzebowanie. Na 
własne potrzeby mogą produkować spi- 
rylus napędowy tylko ci właściciele go- 


| spodarstw gorzelniozych, którzy uzyskają 


| zezwolenia izby 5 rbowej. 


niewola, najbardziej zabijała i wyko- 


ś.awiała. 
kreku, 

Olo parę dni temu byłem świad- 
kiem takiego zdarzenia — na ulicy za 
trzymał się jadący wozem chłop. Pod 
chodzi do niego sprzątająca ulicę ko 
bicia i grzecznie mówi: „Panie gos- 
podarzu, tutaj zalrzymywać się fur- 
mankom nie można, proszę zjechać 
na tamlen placyk, lam jest miejsce 
na postój furmanek*. A pan gospo- 
darz zamiast przeprosić stróżkę i zję 
chać na przepisany na postój plac, 
zaczął ją ordynarnie z polska i z ru- 
ska, łajać. iPosłyszał lo stróż, wybiegł 
Z ba i z punktu zaczął „rugać“ 
gospodarza całą gama najgorszych 
brukowych wyrazów. Ghłop zamiast 
wyciągnąć konsekwencje za obrazę, 
natychmiast zamilkł, zmiękł i szyb- 
ko zjechał z ulicy na wyznaczony do 
postoju plae. 

1 gdzie tu godność 
honor? 

A podobne wypadki spotyka się 
ciągle i wszędzie: na rynku, w urzę- 
dzie, na uroczystościach rodzinnych, 


Widzi się to na każdym 


i gdzie chłopski 


ok oh p A KE 


SUR ai 


raju? 


Z działalności dęblińskiego 
koła L. O. P. P. 


W ramach lygodnia propagandowego. 

zorganizowanego przez Dęblińskie Kolo 

LOPP urządzono szereg imprez i odczy- 

tów, obrazujących zadanie j rolę LOPP w 

przyszłej wojnie. Na zdjęciu — pies w 

masce przeciwgazowej, który brał udział 
w pochodzie. 


Opłaty od mąki i kaszy 

W „Dz. Ustaw” ogłoszono ustawę o 
środkach finansowych na popieranie go- 
spodarczo uzasadnionego kształtowania 
cen artykułów rolnych. Ustawa przewidu 
je opłaty od mąki i kaszy. Wchodzi ona 
w życie w 30 dni po ogłoszeniu, a więc 
od 6 września. 


Starania o kredyt na inwe- 
stycje Iniarskie 

Izba Roln. w Wilnie opracowała memo 
riał, który został skierowany do Minister 
siwa Roln. i R. R. W memoriale tym Izba 
Rolnicza domaga się kredytu w wysokoś- 
ci ok. 500.000 zł na podniesienie inwe- 
stycji Iniarskich i przemysłu ludowego w 
Wileńszczyźnie. 


na wieczorynkach wiejskich. A pro- 
pos wieczorynek wiejskich — chle- 
bem powszednim są dzisiaj bójki z 
zastosowaniem noży i „Świncówek* 
Nie rzadko bójki te kończą się dla 
jednych śmiercią lub kalectwem, dla 
jmnych więzieniem. Ale wszystko to 
jeszcze nie. Najgorsze, że ci nożowni- 
cy, rozbójnicy uchodzą w publicznej 
opinii wiejskiej często za bohaterów, 
za „smagłych, honorowych gierojów“. 
Nigdy się nie posłyszy, żeby ktoś z 
chłopów przechwałał się ilością do- 
konanych kradzieży lub podpaleń, 
chociaż te rzeczy zdarzają się prze- 
cież. Ale za to stale słyszy się, jak 
chłopi, jeden przez drugiego, prze- 
chwalają się ilością bójek. a nawet 
zabójstw. Dlaczego? Bo publiczna o- 
pinia wiejska kradzież i podpalenie 
klasyfikuje jako czyn haniebny, zaś 
rozbijanie się, upijanie się do neprzy 
tomności zalicza się do czynów 
chwalebnych, bohaterskich. 

I gdzie godność i gdzie tu honor 
chłopski? 


Adolf Olechnowicz. 
(Dalszy ciąg nastąpi). 


GLOS 


Podskubywanie gesi 


Jedni mówią, że podskubywanie 
gęsi jest nie lylko męczarnią, ałe i 
obniża całoroczny dochód z gęsi, dru 
dzy powiadają, że jest ono celowe 
i nie sprawia gęsi bólu. Które twier- 
dzenie jest sluszne? Jedno i drugie! 

Nie wega wątpliwosci, że skuba- 
ule gęsi „uu goicgo Jesi miepowzen- 
uyin aręczeniem Zwierząt 1 Ostania 
gęsi do tego stopnia, że biaki przery 
wają wzrost Clt, a pozinej OPIErZAa- 
ją siG bardzo słabo, nieraz nawet zdy 
cnają na skutek przeziębienia, a w 
ck resie lęgów mało niosą. [akie „pod 
okubywanie" (nazwać lepiej „odzie- 
nuuc’) jest szkodłiwe i nieopłacałac. 
ile to razy widuje się na rowach gę- 
sh osKUDAaNne do iego stopnia, Że im 
nawel skrzydła opadają, nie mając 
naluralnego oparcia o pierze. SZCZE- 
gólnie kieleckie słymic Z lukiego 0- 
Gzicrania gęsi. Naamierne skuwanie 
jest (a przynajnnej byioj tam tak 
rozpowszechnione, że kupcy niemiec 
cy sprowadzający gęsi z Polski za- 
strzegają sobie w umowach, aby nie 
dozlarczano im w wagonowych trans 
portach gęsi kielcekich. Widzimy 
więe ujemny wpływ nadiuiernego sku 
bunia. A jednak ci sami kupcy, któ- 
rzy zastrzegają się przed gęśmi kielce 
kimi, życzą sobie z Wielkopolski, Po 
LiOTZA I Suwalszczyzny gęsi w stanie 
podskubanym*). Gęsi nasze idą w 
Niemczech do tuczarni, Podskubane u 
nas 2 do 3 tygodni przed odstawą, 
opierzają się znów całkowicie w 2 
do 3 tygodnie po nadejściu do tuczar 
ni i idą na rzeź w pełnym „u jednak 
odświeżonym opierzeniu. Na tym wła 
śnie kupcom zależy. A przy tym 
zarówno tuczarnie zagraniczne jak i 
Gibrzymie luczarnie w Warszawie i 
Łodzi, które mają urządzenia na lucz 


*) Art. 6 umowy polsko „ niemieckiej z 
31 maja 1938 r. w sprawie handlu oeksporio 
w: - importowego gęsi brzmi: Dostawiane 
przez polskich eksporterów gęsi powinny 
być skubane najmniej na 8 dni przed zała 
towaniem. Strona polska powinna przestrze 
gać „aby dostarczone gęsi nie były skubane 
na grzbiecie i na skrzydłach. 

(„Poradnik Gospodarski*) 


e aa nn w O e 


kitkunasiu — do kilkudziesięciu ty 
siecy gęsi, twierdzą, że gęsi podsku- 
lane tuczą się lepiej. 

Sprawą lą zajęła się też Wielkopoł 
dka lzba Rolnicza i przeprowadziła 
ścisłe doświadczenia. Stwierdzono, że 
gęsi podskubane lepiej się tuczą. Przy 
Lost 20 gęsi tuczonych w stanie pod- 
skubanym i nieskubanym był nastę- 
pujący: 


Przeciętna na 1 gęś 


nieskub. podskub. 

Waga początkowa . s z 4.687 g 4.692 g 

Waga końcowa = z c 4.973 g 5.238 g 

Przyrost na wadze . . à 286 g 546 g 
Wydajność piór łącznie pod- 

skubanych i r i 259,8 g 343,2 g 
Wartość pieniężna gęsi bi- 

tych oraz piór . 10,93 zł 11,83 zł 


Załem lekkie podskubywanie jest 
zupełnie uzastdnione 1 WINRO SIĘ Od- 
nywac w lipcu, sierpniu i wrześniu, 
kiedy gęsi na skutek naturalnego pie 
rzenia 1 luk pióra gubią. 

Ze względu na oszczędzenie gę- 
siom bólu, naseży jeanak rozłożyć so 
bie podskubywanie na kilka razy i 
wyrywac tyuko piora dojrzałe, ktore 
prawie same wypaaają. Nie wyrywać 
pior z grzbiciu, ze skrzydeł, piór z 
vwoków, stuzątycu do 
skrzyacł » uuwzymiania ich w pozycji, 
jak również me wyrywać gwałtem 
puchu, o ile sam mie wypada. Takie 
pouskubywanie nie jest męczarnią, a 
jcunak uużą oszezęanością, tyn Wię 
ctcj, że właśnie ic dojrzałe piora, wy 
padające w sposób naturalny, są du 
zo cenniejsze, aniżeli pióra z gęsi za 
k'tych w innych porach roku. 

Jednak wartość pierza nie jest 
zawsze równa. O jakości i wartości 
p:trza decyduje rasa ptaka, jego wiek, 
pora roku, w której się pierze zbiera 
io, sposób przechowywania, a nawet 
stan zdrowotny ptaka w okresie po- 
przedzaującym  skaibanie  Napiepsze 
jest pierze dojrzałe, lo znaczy pocho 
dzące od gęsi, będącej przed samym 
okresem pierzenia się. Dobry znawca 
pierza odrazu powie do jakiej kate- 
gorii może zaliczyć pierze, które mu 
się pokazuje. 

Pierze gęsi zdechłych lub chorych 
zulraca swą giętkość i jest bardzo ina 


w: PERET 


O wyrobie cegły na potrzeby gospodarstw rolnych 


(Dalszy ciąg). 


PRZYGOTOWANIE SURÓWKI. 


Urządzenie miejsca do wyrobu 
cegieł, Po zbadamiu pokładów gliny 
i stwierdzeniu jej przydatności do wy 
robu cegły, przyslępujemy do urządze 
nia miejsca gdzie wyrób cegły ma się 
odbywać. Urządzenia takie mogą być 
bardzo kosztowne i skomplikowane, 
jak też tanie i prosle., Nas głównie 
interesują urządzenia proste, jako naj 
dostępnicjsze i najracjenalniejsze przy 
niewielkiej produkcji cegły na polrze- 
by gospodarcze. 


NIEZBĘDNE URZDZENIA 
DO WYROBU SURÓWKI. 


Do najniezbędniejszych urządzeń 
należy przede wszystkim przygotow: 
nie odpowiedniego placu do suszenia 
surówki. Płace powinne być równe. 
na gruncie twardym, okopane dooko- 
lt rowkami szerokimi na 30 em i 20 
do 30 głębokimi, w celu odprowadze 
nia wody deszczowej. Jeżeli cegłę for 
muje jeden strycharz, lo powierzch- 
bia placu powinna wynosić od 250 


| do 300 m kw., o figurze prostokątnej. 
Pożądane jest również, ażeby płace 
były możliwie ocienione i zasłonięle 
od wiatru, w celu pniknięcia pękania 
surówiki w czasie wysychania. W tym 
celu często musimy stosować specjal- 
ne urządzenia ocieniające place. Urzą- 
dzenia takie są bardzo tanie i proste, 
polegają bowiem na tym, że nad pla- 


ea 
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podpierania | 


Mieszadło do gliny — widok z góry. 


ZIEMI“ 


Na targowiskach 


stolicy pojawiły się już lransporiy z 
jabłek + zw. „papierówek”. 


pierwszych zbiorów 


Obniżka opłać stemplowycih 
dla drobnych rolników 


Wszelkie umowy dotyczące kupna ' 


i sprzedaży nieruchomości podlegaja 
opłacie stemplowej, która wynosiła 
normalnie 4 proc. wartości danej nit 
ruchomości. lyłko przy nabyciu nie- 
ruchomości z parcelacji, przeprowa- 
dzonej na podsiawie ustawy o refor- 
mie rolnej, opłata stemplowa wynosi- 
ła 1 procent. 

Ustawa z dnia 28 kwietnia 1938 r. 
(Dz. U. R. P. nr. 32, poz. 276) o opła- 
tach stempłowych, obowiązująca od 
15 maja b. r, wprowadza zamiast 
stawki 4 proc., opłatę 1 proc. przy u- 
TEMAZO | PCZOORI RZA ZZŻÓZA ŻA 


ło cenne; pierze gęsi tuczonych, a spe 
cjalnie kluskowanych również nigdy 
nie «może się równać z dojrzałym 
pierzem. 

Pierze gęsi szarych jest ze wzglę 
du na swój nieczysty wygląd mniej 
poszukiwane, aniżeli gęsi białych. 

Dr J. Szuman. 


cem robimy jak gdyby obramowanie | 


z żerdzi, na które narzucamy maty, 
chrust lub coś innego, ażeby wytwo- 
rzyć cień i osłonić surówkę od bezpo- 
średniego działania słońca. 
Mieszadło. Poza placami musimy 
przewidzieć miejsce i ewentualnie za- 
insialować urządzenia lub maszyny 
do mieszania gliny. Przy większej pro- 
dukcji pożądame jest zainstalowanie 
specjalnego przyrządu tzw. mieszadła. 
do mieszania gliny. Mieszadło takie 
składa się z grubego żelaznego lub 


mowach o nabycie nieruchomości, © 
ue umowy le zostaną zawarte do dnia 
31 grudnia 1940 r. i jeżeli wartość mie 
rucnomości nie przekracza 10.000 zl. 

W wypadku, gdy wartość niert- 
chomości jesl wyzsza niż 10.000 zł., 
a nie przekracza 45,000 złolych uii 
szcza się 1 proc. opłatę stemplową 
od 10.000 złotych, a od reszty ceny 
kupna — surzedaży już opłatę + proc. 

Warunkiem stosowania tych ul- 
gowych opłat jest przedstawienie za- 
swiadczenia zarządu miejskiego lub 
gminnego, stwierdzającego, że dana 
nieruchomość nie znajduje się w ob- 
rębie granie ochrony sanitarnej uzdro 
wisk mających charakter użyteczno- 
ści publicznej i że nie jest ona objęla 
prawomocnym ogólnym lub szczegó- 
towym planem zabudowania. 

O ile wartość nieruchomości nie 
przekracza 10.000 zł., nie pobiera się 
również stałej opłaty hipotecznej od 
wpisu prawa własności. 


drewnianego wału i całego szeregu 
osadzonych na nim noży, tworzących 
rodzaj jak gdyby śruby, działanie któ- 
rej polega na mieszaniu i wypycha” 
niu już wymieszanej gliny. Przyrząd 
taki może być wykonany z żelaza lub 
drzewa. Mieszadło ustawiamy w becz- 
ce drewnianej, czasem żelaznej, © 
średnicy 40—80 em i wysokości 1— 
l2 m. 

Henryk Zienkiewicz. 
(„Tyvg. Rolniczy”) ko 

(Dalszy ciąg nastąpi). 
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Znaczenie jesiennego 
nawożenia pod oziminy 


Zboża ozime ¡potrzebują zwykle 
dodatkowego nawożenia fosforowego 
i azotowego, gdyż zasoby tych skład- 
ników pokarmowych znajdujące się 
w glebie, najczęściej są niedoslatecz- 
ne. Dlatego też chcąc mieć dobre plo 
hy, Irzeba pod oziminy stosować na- 
wozy szluczne: fosforowe i azotowe 

Użycie nawozów fosforowych pod 
oziminy jest u nas już dość znacz- 
nie rozpowszechnione, coprawda w ilo 
ściach bardzo skąpych, nawozy azo- 
lawe natomiast, pomimo, iż potrzeby 
nawozowe naszych gleb w tym wzglę 
dzie są często nawet większe, dotych 
vezas w szerokiej praktyce mają jesz- 
cze zbyt małe zastosowanie przy na 
wożeniu ozimin w okresie jesiennym. 


Poza tym w przeciwieństwie do 
nawozów foslforowych, dawanych z 
reguły przed siewem, nawozy azoto 
we wielu rolników stosuje na oziminy 
jedynie wiosną, jako zasiłek doraźny. 
podczas gdy zasiewy ozime potrzebu- 
ją zasiłku azotowego już w jesieni i 
za taki zasiłek zazwyczaj dobrze się 
odwdzięczają. 


Młode roślinki po wzejściu, podob 
nie jak każde młodziutkie stworze- 
nie „potrzebują dostatecznych ilości 
pokarmów łatwo przyswajalnych, czy 
li jakby łatwo-strawnych, a tymcza- 
sem tych pokarmów bywa w roli ma- 
to i wskulek tego młoda roślinność nie 
może się należycie rozwijać. Stosując 
nałomiast pod zasiewy odpowiednie 
nawozy sztuczne, dostarczamy rośli- 
nom takich właśnie łalwo-przyswajal 
nych pokarmów, mających duży 
wpływ na dalszy rozwój oziminy. 
Szczególnie zaś korzystnie działają w 
początkowym okresie rozwoju. 


Jak wskazują dokładne badania. 
azot znajdujący się w roli, w posłaci 
łatwo dla roślin dostępnej, wpływa 
przed wszystkim na rozrost korzon- 
ków u młodych woślinek, ukorzenione 
zaś silnie rośliny czerpią później z ro 
li więcej pokarmów i dzięki temu dają 
obfity zbiór. Wiadomo również, że za 
wiązki łodyg i kłosów u zboża tworzą 
się bardzo wcześnie, bo już w kilka ty 
godni po wzejściu, o ile więc rośliny 
mają zapewnioną od początku dosta- 
leczną ilość pokanmów, to wytwarzają 
zawiązki kłosów wielkich, co oczywi- 
ście nie pozostaje bez wpływu na pio- 
ny. Chcąc przeto zapewnić oziminom 
korzystne warunki rozwoju trzeba sto 
sować pod zasiewy w jesieni nie tylko 
nawozy fosforowe, lecz także i azo- 
towe. 


Nawozy ozotowe pod iziminy naj 
lepiej stosować w dwóch dawkach, z 
których jedną dajemy przed siewem 
zhoża, a drugą posypowo wiosną. 


Z mawozów azotowych, pod ozimi 
ny, do nawożenia jesiennego najodpo- 
wiednicjszy jest azotniak jako nawóz 
najtańszy oraz dłużej działający. 


Oczywiście, że poza azotem potrze 
bują oziminy prawie zawsze i fosforu 
l dlatego najlepiej stosować wledy pod 
oziminę w jesieni supertomasynę azot 
uiakowaną, zawierającą fosfor i azot 
w odpowiednim dla ozimin stosunku. 


W obecnych warunkach gospodar 
“zych musimy dążyć do znacznego 
Podnoszenia plonów w gospodarstwie, 
a nawozy azotowe są bodaj najważ- 
niejszym środkiem, przy pomocy któ- 
tego możemy podnieść plony naszych 
ziemiopłodów. Nawozy azotowe zosta 
tv ostatnio znów wydatnie obniżone 
w cenie i tym samym rolnik ma moż- 
ność posługiwania się nimi w warun 
kach dla siebie jak najbardziej ko- 
Tzystnych. o W. G. 
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Przepisy o zwalczaniu zarażliwych 
chorób zwierzęcych 


Jstawa z dnia 16 kwietnia 1938 r. 
(Dz. U. R. P. nr. 27, poz. 245) wpro- 
wadza zmiany do rozporządzenia Pre 
zydenta R. P. z dnia 22 sierpnia 1927 
r .o zwlaczaniu zaraźliwych chorób 
zwierzęcych. Ustawa ta zaostrza prze 
pisy nadzoru weterynaryjnego oraz 
zawiera przepisy odnośnie terenów za 
powietrzonych lub zagrożonych prysz 
czycą. W szczególności art. 42 zawie 
ra zakaz użytkowania niewyjałowia 
nego w przepisany sposób mleka zwie 
rząt chorych na pryszczycę i wprowa 
dzamia w obrót takiego mleka. Art. 82 
lej ustawy określa wysokość zapo- 
mogi, jaką otrzymuje rolnik za zwie- 
rzęta padłe, a mianowicie: 3/4 proc. 
wart. szacunkowej za zwierzęła pad- 
łe na księgosusz, zarazę płucną i pry 
szczycę, 1/2 warlości szacunkowej za 
zwierzęta padłe na wąglik, szelesinicę. 
zarazę dziczyzny i bydła rogatego © 
raz 1/3 wartości za zwierzęta padle 
na pomór i zarazę świń. 


O wczesną paszę 


Na wsi wiosną zwykle najtrudniej jest 
o pasze. Stare zapasy są już na wyczerpa- 
niu, a posiane, nawel bardzo wczesne anic- 
szanki, są jeszcze zbył małe by można bylo 
z nich korzystać. 

Pod tym względem hardza duże korzyści 
przynoszą mieszanki zimowe, które zwykłe 
najwcześniej są już gotowe do koszenia, ra- 
tując rolnika w najtrudniejszej dla niego 
porze. Z mieszankami ozimymi winni nas 
rolnicy zapoznać się bliżej i wszyscy intere 
sujący się tą sprawą będą mieli możność 
wysłuchania na ten temat interesującej po- 
gadanki radiowej p. t. „Mieszanki ozime”, 
którą wygłosi we środę dn. 17 bm. a godz. 
2100 p. Fr. Chełkowski z Poznania. 


Pasieka w sierpniu 


Stosując się do poleceń we wska- 
zówkach na lipiec, nie niepokoiliśmy 
pszezół po ukończeniu miodobrania. 
Nadchodzi jednak czas koniecznego 
przeglądu pasieki, oraz przygotowa- 
nia jej na rok następny. Nowy bo- 
wiem rok pasieczny teraz się właśnie 
zaczyna, teraz musimy wyprowadzić 
nowe, Jułode siły, któreby zdrowo 
przetrwały zimę, a wiosną zdolne by- 
ły do objęcia roli pielęgniarek i ma- 
mmek, lęgnących się tysięcy młodych 
siostrzyc. Stare, zużyte pracą dotych- 
czasową pszczoły są do tych zajęć nie 
odpowiednie, większość ieh zginie je- 
szcze przed zimą, inne padną w cza- 
sie zimówki, a tylko nieliczne obejmą 
na wiosnę rolę nosiwodek i poszuki- 
waczek wczesnego kwiecia. Wnet też 
i one ulegną zimnu i padną wśród 
pracy w polu. 

Sierpień, to czas wybitnie bezpo- 
Żytkowy, w którym nawet późno osa- 
dzene roje, o ile ich nie zaopatrzymy 
naieżycie w pokarm, giną często z gło 
du. W takim czasie matka nie czerwi 
a jednak trzebaby ją do lego skłonić, 


be ten właśnie czerw będzie bardzo ' 
potrzebny do zapełnienia pni młodą ' 
muszą na zimę. Ale jeśli matka ma 


czeińiwić, muszą być dla tego czerwia 
przede wszystkim odpowiednie zapa- 
sy, — co najmniej 6 kg miodu, a czy 
poszczególne pnie tę ilość posiadają, 
musimy stwierdzić. Przeprowadzamy 
w.ęc gruntowną rewizję porą wie- 
czerną, by nie sprowadzić napadu. 
Rabujące pszczoły odstrasza płólno 
rasycone kanbolem, ale wysuszone, 
którym nakrywamy odsłonięte ramki 
gniazdkowe uli nadstawkowych, od- 
wżijając rulon w miarę posuwania się 
w przegłądzie. O ile pracujemy w u- 
lach szafkowych, nakrywamy nim 
ramki wyjęte z ula i zawieszone w pa- 
chełku, a wówczas omijają go krę- 
cące się złodziejki. Rewizji dokony- 


wamy szybko, a wyjmując plaster za 
plsstrem, obliczamy ilość miodu w 
gnieździe. Trzy dem kwadr. czystego 
miodu ważą mniej więcej 1 kg, wed- 
ług tego też oceniamy ilość miodu w 
ulu zawartego. Ocenę ostateczną no- 
lujemy w książce. Siła pszczół w tym 
czasie jest zwykle już znacznie mniej 
sza, toteż usuwamy przy tej sposob- 
ności ramki zbyteczne, pozostawiając 
tylko konieczne, a gniazdo Ścieśnia- 
my deską odgrodową. Zwykle starczy 
pozostawienie 8 ramek w gnieździe. 
To ścieśnienie będzie potrzebne zwła- 
szczą ze względu na czerw, gdyż mał- 
ka zacznie teraz nieść jajka, a od św. 
Hanki — wiadomo — zimne są wie- 
czory i ranki, czerw mógłby się zazię 
bić, łub nienormalnie rozwijać. Danie 
hccznej maty, mimo dni upalnych 
sierpnia, także nie zawadzi, a w nocy 
hardzo się przyda. 

Kontrola większej pasieki nie da 
się przeprowadzić w jednym dniu, 
gdyż ograniczeni jesteśmy ze wzglę- 
du na ostrożność do pracy tylko wie- 
czo1em. Gdybyśmy tę pracę skończyli 
to powinno się stać około 13 lub 14 
sierpnia i zanotowali spostrzeżenia, 
wiemy jaki jest stan pasieki. O ileby 
się trafit bezmatek, damy mu zapa- 
sową, z naszej hodowli uszlacheinio- 
nej pochodzącą matkę. Pnie nie po- 
siadające co najmniej 6 kg miodu mu 
simy jednorazowo podkammić, dając 
im cukier w roztworze 1:1 z tym, że 
liczymy na każdy brakujący kilogram 
micdu 1 kg cukru, czyli 2 kg syropu. 
A więc o ileby np. w ulu nie było zu- 
pełnie miodu, trzeba dać 6 kg cukru, 
czyli 12 kg syropu w 3 dawkach, pod 
danych wieczorem po 4 kg na raz, 
najlepiej w ramkowych podkarmia- 
czkach, wstawionych na noc do gnia- 
zda. Nie radzę teraz dawać herbatki. 
chociaż byłaby bardzo dobra. ho przy 
nieuważnym obchodzeniu się z pach 


nącym syropem można wywołać ra- 
bunek. Kto ma szczelnie zamykane 
ale, a pracuje zręcznie i ostrożnie — 
herbatka odda mu doskonałe usługi. 

Uzupełnienie zapasów letnich po- 
winno być skończone w połowie sieT- 
pnia. z 

Dwa dni później zaczynamy pod- 
karmianie spekulatywne mająge na 
celu skłonienie matki do czerwienia 
w iym celu dajemy co dnia wieczo- 
rem jedną szóstą do jednej czwartej 
litra rzadkiej, pachnącej syty z her- 
baką Sklenara (mięta pieprzowa, 
piołun, melisa, krwawnik zwyczajny 
biały kwitnący, rumianek i skórki po 
marańczowe, — mieszanina równych 
ilości na wagę). Garść tej mieszanki 
zaparzamy wrzącą wodą przez 10 da 
15 minut w pół litrze wody, ale nie 
golujemy. Ta ilość starcźy na 3 do 5 
lilirów syropu. Syrop robimy teraz 
tzadki — 1 kg cukru, 2 litry wody, 
dawki zaś stosujemy przynajmniej 
przez 14 do 18 dni. Skończyć musi- 
my to podkanmianie najpóźniej do 5 
września, późniejsze pobudzanie mal 
kı mogłoby być szkodliwe. Pszczółki 
bowiem muszą się oblecieć w pierw- 
szej połowie października i odczyścić, 
wylęgłe później, mogłyby się już nie 
odczyścić, gdyby wczesna zima chwy- 
ciła i slałyby się powodem zaperze- 
nia pnia. 

Ta czynnosć musi być bardzo sta- 
rannie przeprowadzona, od niej zalc- 
ży rozwój pnia wczesną wiosną, a co 
za tym idzie pomyślny rozwój pasieki 
w ciągu roku i obfite zbiory. 

Poidło w pasiece w tym czasie ma 
być ciągle czynne! Ule ścieśnione i 
otulone! Uwaga przed napadami, nie 
rozlewać cukru, nie otwierać pni w 
ciągu dnia! Bezmatki kasować. 

Stanisław Mendrala 
(„Poradnik Gospodarski“) 
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Alicohol wróg cziowiekau 


Żaden rozumny człowiek nie wpro 
wadzi z własnej wali do swego mic- 
;zkania złodzieja, wiele razy karane- 
go za kradzież, ani bandyty, który 
przebywał w więzieniu za morder- 
siwo, jak również nie przyjmie pod 
swój dach chorego na ospę dub iy- 
fus. Będzie się bał o swój dobytek, o 
swoje życie i zdrowie. Za lo niewiele 
znajdziemy domów, gdzieby codzien- 
nym gościem nie była najgorsza nie- 
przyjaciólka zdrowego obywałela 
kraju -— butelka wódki. 

Piją ci, którzy nie rozumieją nie- 
pczpieczeńsitwa — i dla nich dziś wła 
śnie piszę. Ale piją też ludzie wiedzą- 
cy o tym co im grozi, nie mający tyl- 
ko siły woli na opanowanie chwilo- 
wcj zacheianki lub ciężkiego już na- 
togu. Ten kio przypuszcza. że parę 
kieliszków wypilych codziennie ni- 
czym nie grozi — myli się bardzo. 
Alkohol działa wtedy jak robak wgry- 
zający się w korzenie napozór silne- 
go i zdrowego jeszcze drzewa. Do- 
lychczas mocna roślina nie ma sił na 
wypuszczenie zdrowych, zielonych 
liści. Są one małe, wątłe i więdną 
aż drzewo to runie u stóp swego 
sąsiada może znacznie starszego 
lecz silnego. Korzenie jego o- 
każą się czarne a pień spróchniały. 
Człowiek codziennie używający al- 
koholu nie da krajowi swemu zdro- 
wego i siinego młodego pokolenia, 
gayż dzieci jego rodzić się będą sła- 
he i chorowite. Sam zaś jak drzewo 
przez robaka nadgryzione nie wvirzy 


Dr. M. KOŁACZYŃSKA 
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ma lekkiej grypy. z której wyjdzie 
cało ojcice jego, krzepki i silny sta- 
rzcq, który znał nisbezpieczeństwo 
alkoholu, leez nie umiał w porę prze- 
konać o tym swego syna. Człowiek 
pijący nieduże ilości wódki, tak sa- 
mo jale ten, który przy każdej okazji 
upija się do ulraty przytomności i pa 
nowania nad sobą — jest alkoholi- 
k'em. Każdy z nas rozumie eliyba do- 
brze eo oznacza słowo alkoholik. 
Człowiek zachodzący do karczmy w 
każdy dzień rynkowy, by wypić kilka 
ketszków dla rozgrzania się lub po- 
prawienia humoru z powodu niepo- 
myślnej sprzedaży towaru. nie zech- 
chec przyznać mi racji, gdy mu po- 
wiem, że schodzi po śliskiej i pochy- 
ie, drodze do alkoholizmu. Myślimy, 
żż pijakiem lo jest alkoholikiem jest 
tylko ten, którego codziennie zaaleźć 
możeny leżącego w rynsztaku, lub ten 
który zataczając się welrodzi po pracy 
du cehalv. gdzie bije żonę i wystraszo- 
ne i blade dzieciaki. Alkoholikiem 
lah samo jest ten, który codzień do 
kelecji wypija kieliszek, by dobrze 
zasnąć, len. który rano idąc do pra- 
cy pociągnie łyk z butelki, — bo mu 
to sił dodaje, a myśli, że ta mała ilość 
podniecającego napoju zaszkodzić 
mu nie może. Tymczasem  zalruwa 
on swaje ciało i duszę. Ciało Iraci si- 
ły i nie mnie walczyć z choroba. Pi- 
jak nie ma pamięci, bo mózg jego jest 
zatruty i chory; odczuwa pieczenie w 
żołądku i źie trawi, bo i lam gospo- 
daruje alkohol: sorce przy każdym 
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Dzieci muszą koniecznie pić miv- | na tvdzień wyszoruj je w bali myd- 


ko. Tuż dwuletnie dziecko około lii 
ra dziennie. Ale nie zalewaj go znów 
samymi płynami, mlekiem. czy zupa- 
mi. Dziecko musi mieć odżywianie u- 
rcezmaicone. Musi jeść częściej, regu- 
larnie 5 razy dziennie. Daj mu jajko 
na miękko, daj mu miód, daj jarzyny 
i cwoce tylko dojrzałe i umyle. Faso- 
la soja — mięsa nie zawiele. Gdv już 
wyrasta i pójdzie do szkoły nie da- 
wai mu na drugie śniadanie suchego 
kurtofła czy kawałka razowego chle- 
ba. To za mało. Skrzętna gosposia na 
wci w największej biedzie pofrafi 
Į rzygotować coś do chleba dla małe- 
yo ueznia. Czy masła trochę. czy o 
miód się wystarać. Możnaby zrobić 
marmelade z jabłek, a na wiosnę 
chociażby paroma listkami sałaly 
chleb przełożyć, czy kiłka rzodkie- 
wek wsunąć do kieszeni. Pomidor. a 
chcóby i surową marchewkę. Nie 
karm nigdy własną łyżką, nie próbój 
własnymi uslami, a co gorsza nie roz 
gryzaj jedzenia zębami, póki mały 
gryźć nie może. To jest wstrętne kar: 
mié dziecko wyplutym przez siebie je 
dzeniem. Dziecko musi jadać tylko na 
osobnym talerzu i własną łyżką — za 
prowadź ten porządek u wszystkich 
w chacie. 

Przyuczaj dziecko do czyslości. 
Niech cię eo dzień myje w misce tylko 
do tego przeznaczonej. Wycierać się 
powinno własnym ręcznikiem. Raz 


lkm i ciepłą wodą. Zęby musi myć co 
dzień wieczorem własna szezoteezką. 
Musi często myć ręce a zwłaszcza 
przed jedzeniem. żeby nie zjadało bru 
dn i zarazków. A nie zapomnij o wła 
sach: Dzieciom lak łatwo wszy się 
wdają. Od drapania tworzą się strup- 
ki. zlepiają te włosy, gdy porządnie 
co dzień nie są czesane. 5prohój 
lylko zapuścić kołlum się wylwo- 
rzy. a potem narada malki z sąsiad- 
kami. Nieklóre ciemne i głupie nie 
radzą obeinać kołtuna, powiadają, że 
na oczy padnie albo pokręci. Śmiej 
się z tego! Ohetnij kołtun baz obawy, 
to tylko brudne nieczesane włosy. 
Damy Ci tu łatwy przepis na tępienie 
wszy. Wicezorem zmocz głowę oli- 
wą z naftą (pół na pól), owiń ceralka 
a rano dobrze umyć włosy ciepłą wo- 
dą i mydłem. Wszy już nie będzie. 
a'e zostaną gnidy. Są one mocno 
przylepione do włosów. Wypłócz więc 
zara; ciepłym ociem stołowym. Gni- 
ay się odlepią i będzie można je zcze 
sać gęstym grzebieniem, na klóry za- 
zadź trochę waty. Chłopcy powinni 
mieć włosy obcięte do skóry. dziew- 
czynki nieco dłuższe do ucha. Nie ma 
co im teraz zapnszczać warkoczy, Iyl- 
ko kłopot z czesaniem i ciągłą walką 
7 wszami. Bo to plenne paskudztwo! 
Jak raz się wdadzą, trudno się od 
nich uwolnić. To też ten zabieg któ- 
ryśmy Ci tu podawali. trzeba powió- 


wysilku kołacze. ho zostało oslabio- 
ur trncizną: oczy nabiegłe krwią i 
zamglone źle widzą; ręce drżą 
trzehująe coraz większej ilości wódki. 
jazy pracy. nogi się chwieją pomimo 
doremnych wysiłków — a przy tym 
wszyslko drażni i gniewa. bo nerwy 
są chore z powodu tej sanej truciz- 
ny. kióra zaltmła cale ciało. A co 
dzieje się z duszą? Ona wałczy naj- 
dłużej, bo jest najsilniejsza i czasem 
zwałczyć petrafi nałóg słahego ciała. 
O ileby każdy z nas rozumiał nicbez- 
picczeństwo alkoholu i tego mebez- 
pieczeństwa nie lekceważył, dusza 
jego zawsze wyehodziłaby z walki ja 
ko zwycięzca. Dałabv mu siłę, by 
przemóc pokusy. natchnęłaby  liloś- 
cią dla niewinnie cierpiącej rodziny 
i dzieci przychodzących na świal już 
jako istoty skazane. Gdy jednak du- 
sza się załamie, pijak zatraca w so- 
lic ezłowicczeńsławo. Wódka staje 
się celem jego życia. Do celu lego kn- 
żda droga jest dobra. Porównanie 
człowieka tego do bvdlęcia jesi fal- 
szywe, gdyż każde zwierzę jest szla- 
chefniejsze i czystsze od niego. Gdy 
zbraknie mu pieniędzy na wódkę o- 
szuka on i okradnie każdego — by- 
eby zdobyć złotówkę polrzebną do 
ralycia pożądanego napoju. Oszoło- 
neony i zatruty mózg nic rozumie gro 
zy. niehezpieczeństwa chwili, gdy pi- 
jak chwyta nóż do ręki. Ałkohol z 
najspokojniejszego człowieka robi po 
szukiwacza awantur i bijatyk. Po- 
*ajczęściej sprzeda oslatnia krow 
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rzyć jeszcze raz, czy drugi, gdy tylko 
zeuważysz wszę na głowie dziecka. 
Kiedy główka umyta muszą być i u- 
szy ezysle. Nie pozwalaj dzieciom 
dłubać w uszach niczym ostrym, szpil 
ką ani palyezkiem. Nie pozwalaj dłu- 
lać w nosie. Dziecko powinno mieć 
zawsze chustkę do nosa, a nie smar- 
kac na ziemię czy o rękaw. Naucz je 
wycierać nos. Najpierw niech oczyści 
icdra dziurkę, potem drugą. Niech 
oddycha nosem nie ustami. Niech nie 
l'czycza swojej chusteczki innym 
Skarć je, gdy zębaczysz. że dziecko 
trze oczy paleami. Jest na wsi bardzo 
rozpowszechniona choroba oczu ja- 
giiea, która prowadzi do ślepoty. Jesl 
la choroba zaraźliwa. Dlatego to mó- 
wiliśmy o osobnym ręczniku, o osob- 
nym sypianiu, że zarazki łalwo prze- 
1oszą się z chorego na zdrowego 
przez le właśnie ręczniki, chustki, 
wspólną pościel. Gdy tylko oczy pie- 
ką. czy łzawią, poślij dziecko do leka- 
rza. Leezenie jagliey jest bezpłatne. 
Chroń oczy dziecka przed zepsuciem. 


Gdy się uczy nie pozwalaj mu czytać 
o zmroku. Przyncz dziecko, żeby co 
dzień myło nogi przed położeniem 
się spać. Niechaj choć raz na tydzień 
zmienia skarpelki czy onuce. Bielizna 
musi być co tydzień zmieniana, a na 
noc postaraj się uszyć mu nocną ko- 
szułę. — Niech nie śpi w tym samym, 
w czym biegał i kurzył się cały dzień. 


Dorosłemu wystarcza 8 godzin 
snu, dziecku dużo więcej. Niemowlę 
powinno spać 21 godzinę na dobę, 
właściwie cały czas poza karmieniem 


ę. 


ostatnią koszulę aż wreszcie zakończy 
zycie w szpilalu lub w zakładzie dla 
obłąkanych. Pijak nie lylko jest wro 
gem swej rodziny, klorą pozbawia 
chleba, skazując dzieci swe jeszcze 
przed urodzeniem na życie pełne nie- 
dali, lecz niesiely, w swym nałogu 
potrzebuje jeszcze towarzystwa. Bę- 
gdzie o ile jest żonaly, namawiał żouę, 
by piła razem, dzieciom nałeje wódki 
do szklanki, by skosztowały, uśmieje 
się radośnie, gdy żona w swej nies- 
wiadomości poda niemowięciu papkę 
z chleba skropionego wódka, by nie 
piakało. Nie rozumie on, źe bez bro- 
ni w ręku jest zbrodniarzem. Pijak 
nie mający towarzystwa pdobnych so 
bie będzie się starał kpinami, żartem, 
dokuczaniem namówie każdego. Strze 
¿my się towarzystwa pijaków, o ile 
nie jesteśmy pewni swojej siły woli. 
Gdy suni zrozumiemy niebczpicczeń- 
siwo, pouczajmy o nim drugich — 
bedzie to lepszym uczynkiem od da- 
nia jałmużny. Gdy poczujemy pociąg 
do alkoholu nie skierowujmy kroków 
swoich do karczmy, lecz pamiętajmy 
o tym, że w miasteczku mamy czło- 
wieka, który nam pomóc potrafi. Idź- 
my do lekarza jak do przyjaciela, nie 
myślmy o głupim wstydzie, bo cho- 
rzy jesteśmy tak samo jak ten, który 
nogę złamał lub cierpi ma zapalenie 
pluc. Gdy lekarzowi powiemy o swej 
słabości, o tym, że brak mam siły 
woli, napewno nie wyśmieje nas, lecz 
pouczy i pomoże. 

Zofia Węcławowiczówna. 
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i przewijaniem. W miarę gdy podra- 
stę slopniowo coraz mniej. Dziecko 
roczne musi spać 16 godzin na dobę. 
Dwu i trzy-letnie powinnaś układać 
w południe na kilka godzin. W wieku 
szkolnym musi spać 10 godzin na do- 
bę Wy lam ma wsi wiecie co zdrowo. 
— wcześnie kładziecie się spać, więć 
już o lym nie przypominam. Ale przy 
pominam o dobrym wywietrzeniiu 
chaly przed snem, bo noc jest tym dla 
płuc, czym obiad dla dnia — najważ- 
u ć jszym posiłkiem. Okrywaj dziecko 
kołderką pod pachy, niceh śpi tak. 
jak niemowię z rękami na kołdrze, 
jeśli mu chłodno, uszyj kaftanik. 


Tak jak niemowłęciu potrzeba i 
slarszemu dziecku świeżego powie- 
trza, ruchu i swobody, żeby dobrze 
rosło, żeby sobie mięśnie rozwijalo. 
żeby było rumiane i odporie na cho- 
roby. Latem trudno dzieciaka utrzy- 
mać w chacie, ale zimą nieraz matki 
nie wypuszczaj aich na dwór w oba: 
wie, żeby się nie zaziębiło. Nie oba- 
wiajmy się. Dzieci trzeba hartować! 
puszczaj je na dwór, na Śnieg, biega 
nie j gonitwy. A może talu$ zbije sa- 
Leezki? Cóż to będzie za neiecha! 

Widziałem kiedyś, jak jastrząb 
krążył nad podwórkiem i kwoka os- 
ianiała swoje pisklęta rozczapierzo- 
nymi skrzydłami. Ile razy pomyślę 0 
gruźlicy i o Tobie Matko. chciałabym 
(ię przestrzec, że gruźlica jesi tym 
ula Twego dziecka, czym jastrząb dla 
pieklęcia. Osłoń je, obroń, ono za sła 
be na walkę i uciec nie zdała. 

(D. c. n.) 
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Na krajowych giełdach zbożowych 
tendencja jest w dalszym ciągu slaba, ale 
już o mniejszym nasileniu, a żyło zwyż- 
kuwało dn. 9 bm. nawet na niektórych 
giełdach, jak Warszawa, Poznań, Kraków 
i Katowice. Wplynęła na lo ogłoszona 
w Dzienniku Ustaw ustawa o środkach fi- 
nansowych na popieranie gospodarczo 
uzasadnionego kszłałowania się cen orty- 
kułów rolnych. 


Giełda zbożowo-towarowz 
i Iniarska w Wilnie 


z dnia 9 sierpnia 1938 r. 

Ceny za towar średniei handlowei Ia 
kotel, za 1CO kg. paryte! Wilno, przy nor 
malnej taryfle przewozowsj (len za 1000 kg 
=o wag. st. zal) Ziemłopłody -- w ladun 
kach waqonowych, mąka | otręby—w mniej 
szych ilościach. W złotych 


Zyło I stand. 696 g/l 15.50 16,— 
. i + A o a 14.50 15— 
Pszenica I a =/436 z — == 
a Mili oSA0260, — = 
lęczmień I „678/673, (kasz — = 
" I „ 649 , . — = 
« M  „ 6205, (past) — — 
mor |. 468, -EE 
„ 11 s 7445, — — 
Gryka . 630 , 1750 18.— 
. Gons 17.— 17.50 
Mąka żytnia gat | 0—50% 29.— 30.— 
` . „ I 0—65% 26.— 27.— 
~ . „ II 50—65% =" "Z 
D „  razowa do 95% 19— 20— 
Mąka pszen.qat. | 0—50% 39.51 40.50 
. = „ L-A 0—65% 39.— 3950 
-F , I 30—65% 32.50 33,50 
. a . U.A 50— 65% 24.75 25.25 
. . „ DI 65—70% 19.— 20.— 
» m pastewna — — 
» zlemniaczana „Superior“ — = 
` = Prima” — ~ 
Otręby żytnie przem stand. 9.— 9.50 
Otręby pszen. śred. przem.stand. 10.75 11.25 
Wyka mn 
Lubin niebieski — =- 
Slemie Iniane b. 90% f-co w. s. 7a 47.— 48.— 
Len trzepany Wołożyn 1550.— 1590.— 
» F Horodziej = p= 
` s Traby — == 
As * Miory 1400.—  1450.— 
Len czesany Horodziej — — 
Kądziel horodziejska — = 
Targaniec moczony 750.—  790.— 
» Wołożyn 920.—  960.— 
Ceny żywca i mięsa 
w Wilnie 


Notowania Tymczas. Komisji Notowań Cen 
ena loco Targowisko i Rzeźnia w dn. od 
5.VIH, 1938 r. z złotych ew. groszach 


Żywiec za 1 kg żywej wagi: 


e I gat. II gat. I gat. 

stadniki  0.50—0.55 0.45—0.50 0.25—0.30 
rowy 0.50—0.55 0.45—0.50 025—030 
elęta x 0.65-0.75 = 


Trzoda chi 1.10—1.15 
Mięso w hurcie 


gat. 
—1 00 


1..0—1.10 0.95—1.00 
miejscowego uboju: 

II. gat. LI! gat. 
0.80—0.90 0.60—0.70 
0 80—0.90 
1.20—1.25 


I 
Wołowina 0.90 
ielęcina 
leprzow. 1.25—1.30 
Skóry surowe: 
Bydlęce za 1 kg 0.90—1.00 
ielęce za 1 sztukę 4.00 — 5.00 
Za ub. tydzień spędzono bydła rogate- 
k 597 szt, owlec i ciel:1 868 szt„ trzody 
lewnej 558 szt., 
5 Zabito w ub. tygodniu bydła rogatego 
14 szt, trzody chlewnej 472 śzt.., cieląt 658 
Szt. owiec 183 


Ceny nabiału I laj 


Oddział wileński Zw. Spółdzielni 
Sczarskich i Jajcza”skich notował 


1.15—1.20 


Mi 
8 


j; M. następujące ceny nabiału 

laj w złotych: 

Masło za 1 kg: hurt: detal 
wyborowe 2.90 3.20 
stołowe 2.80 3.10 

5 solone 2.60 2.90 

ery za 1 kg: 
edamski czerwony 2.00 2.40 
edamski żółty 1.70 2.00 
litewski 1.50 1.80 
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Katedra w Rheims 


«cden z najwspanialszych kościołów świnia — kaledra w Rheims (Francja) w czasie 
pierwszego uroczystego nabożeństwa po jej cdrestaurowaniu. Katedra w Rheims w eza- 


sie 


Jek 


Niemieckie Biuro  Informacyi- 
ne donosi z Moskwy — nowa fala 
prześladowań religijnych w Związku So- 
wieckim dotknęła również osialni koś- 
ciół protestancki w Moskwie, mianowicie 
niemiecki kościół św. Piolra i Pawła. 
Po aresztowaniu przed dwoma laly ostat 
niego duchownego ewangelickigo w Mo 
skwie pastora Stricka, wierni zbierali się 
w dalszym ciagu w tym kościele w każda 
niedzielę na modlitwę, w dniu wczoraj 


| 


| 
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wyhodowały 


Według obliczeń sekcji ochrony łosia, 
istniejącej przy Polskim Związku Łowiec 
kim, stan tego zwierzęcia jest następuja- 
cy: 

Lasy państwowe, dyrekcja białowies- 
ka: dobra Rzepichowsko-Chstynickie 150 
sztuk; nadleśnictwa Byteń, Kosów, Do- 
bry Bór — 96 sziuk; nadeśnictwo Wiado 
(Rudnia — Reginów rezerwat i dzierża- 


Jaja kopa: sztuka: 
nr. 1 4.80 0.087/, 
nr. 2 4.50 0.08 
nr. 3 4.20 0.07*/, 

Jaja 1 kg 1.35 1.50 


Ceny ryb 


za czas od 16.VII do 22.VII 


Karp żywy I gat. . 0 2.00 
Karp śnięty 1,30 1.40 
Szczupak żywy wybor. 2.20 2.50 
- „ średni 1.40 1.60 

© śnięty wybor. 14.0 1.80 

= śnięty półwybor. 130 1.50 

R śnięty średni 1.00 1.20 
Leszcz śnięty wybor. 1.30 1.60 
S „  pólwybór. 1.20 1.40 

% „ Średni 0.80 1.00 
Węgorz śnięty wybor. 1.30 1.50 
T półwyb. 0.83 1.00 
Okoń półwyb. 120 1.60 
„ średni 0.80 1.03 

„ drobny A i B 050 0.7 
Płoć średnia 0.60 0.80 
» drobna A i B 0.40 0.50 
Karaś półwybor. 080 1.00 
Lin żywy drobny 1.60 1.80 
»  śnięty wybor. 1.20 1.40 
w „ _ półwybor. 0.90 1.00 


| 


iecką. 
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oskwie zamknięte 


szym jednak znałeżli kościół niespodzie- 
wanie zamknięty, a przed kościołem stały 
aufa ciężarowe GPU, na kióre ładowano 
urządzenia kościelne. 

Przed kilku dniami zamknięto również 
ostaini polski kościół katolicki w Mosk- 
wie oraz wszystkie kościoły greckie. Po- 
nadto zamknięto osłałnią z większych 
cerkwi rosyjskich, a mianowicie katedrę 
pod wezwaniem Wniebowstąpienia Pań- 
skiego. 


łesie 
lasy polskie 


wa) 99 szl; nadleśnictwa |wacewicze, 
Bronna Góra, Stwiga 74 sziuki. Razem 
419 tosi. 

Dyrekcja wileńska: nadl. Berszty 30 
szt; nadl. Rudniki 55 szt; nadleśnictwa 
Naliboki, Wołożyn, Woropajewo 10 szt. 
Razem 95 łosi. 

Dyrekcja siedlecka: nadl. Rajgród 15 
szłuk. Ogółem w lasach państwowych 
wraz z przychówkiem 1938 r. mamy 609 
łosi. 

Nalamiast iHosłan łosi w lasach prywal 
nych przedsłasyia się naslępująco: 

Ordynacja Dawidgródecka Karola ks. 
Radziwiłła 650 szuk, Tomaszgród p. Sy- 
czewskiego 25 sztuk, Hrudopol hr. Jundził 
ła 30 sztuk, Pieski hr Pusłozyskiego 36 
szluk, Abertyn hr. Pusłowskiego 10 sztuk, 
Goszczewo 13 sziuk. Ogółem w łowis- 
kach prywatnych żyje 764 łosi. Razem 
więc na terenie Polski przebywa 1373 
łosie, 

Wobec lak pięknego stanu sekcja 
ochrony łosi uznała za możliwe przyzna- 
nie do odstrzału w bieżącym roku 35 ło- 
si-byków. 


Odpowiedzi RedakcH 


WP. J. A. B. w Centelach. Uprzej- 
mie dziękujemy za nadesłaną notatkę, 
klórą w tym numerze zamieszczamy. 
Pismo nasze z powodu zbyt szczup- 
łych funduszów nie płaci honora- 
riów autorskich. 

WP. A. Budżko. Chrześcijański zakład 
pralnia chemiczna j farbiarnia miści się na 
ul. Ś-to Jańskiej, obok składu broni i amu- 
niicjii 
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Kalendarzyk tygodniowy 


14 SIERPIEŃ — NIEDZIELA 
40 po Św. Euzebjuszu kapł. M. 
W. s. g. 3 m. 52. Z. s. g. 6 m. 54. 


15 SIERPIEŃ — PONIEDZIAŁEK 


Wniebowzięcie N. M.P, 
W. s. g. 3 m, 54. Z. s. g. 6 m. 52. 


16 SIERPIEŃ — WTOREK 
Joachima ojca 'N. M. P., Rocha W. 
W. s. g. 3 m, 55. Z. s. g. 6m, 50. 


17 SIERPIEŃ — ŚRODA 
Jacka W., Mirona i Pawła. 
W. s. g. 3 m, 57. Z. s. g. 6 m. 48. 


18 SIERPIEŃ — CZWARTEK 
Firmina B. W., Agapita M. 
W. s. g. 3 m. 59, Z. s. g. 6 m, 46. 


19 SIERPIEŃ — PIĄTEK 


+ Marjana i Rufina W. W. 
W. s. g. 4 m. 01. Z. s. g. 6 m. 44. 


20 SIERPIEŃ — SOBOTA 


Bernarda Op., Samuela Pr. 
W. s. g. 4 m. 03. Z. s. lg, 6 m. 42. 
PETTE E A e E 


00 mil onów złotych kredytów pod 
zastaw sbóż 


Uchwałą Komitetu Ekonomiczne- 
vo Ministrów zostały uruchomione 
kredylv pod zastaw nowych zbóż. 
czyli tak zwane kredyty rejestrowe i 
zaliezkowe na sumę 55 milionów zło: 
tych. Z sumy tej przypada 40 milio- 
nów złotych na pożyczki rejestrowe 
a 15 milionów złotych na pożyczki za 
liczkowe, które przeznaczone są wyłą 
cznie dla drobnego rolnictwa. 

Pożyczki rejestrowe są oprocento- 
wane na 4,5 proc.. a pożyczki zalicz- 
kowe (przeznaczone dla drobnego rol 
nictwa) na 4 proc. 

W sprawie uzyskania pożyczki re- 
jestrowej należy zwracać się do od- 
działów Państwowego Banku Rolne 
go, a pożyczki zaliczkowej — do Kas 
Stefczyka, Spółdzielni Kredytowych. 
do Kas Komunalnych itp. 

Kredyty rejesirowe i  zaliczkowe 
mają na celu uchronienie rolnictwa 
przed masowym rzucaniem na rynek 
dużych iłości zbóż zaraz po żniwach. 
ce wpływa na obniżkę cen zboża. Za- 
ciagnielv kredyt umożliwia rolnikom 
spłatę najpilniejszych zobowiązań bez 
ucickania się do sprzedaży większej 
ilości zboża, którego podaż można w 
takim razie rozłożyć równomiernie w 
przeciągu całego roku gospodarczego. 


Kredyty wywozowe Państwowego 
Banku Rolnego w roku 1987 


Zgodnie z założeniami polityki gospo 
darczej Rządu i jego zamierzeniami na od- 
cinku poprawy sytuacji rolnictwa — w roku 
ubiegłym finansowany był wydatnie wywóz 
artykułów hodowlanych w celu spowodowa- 
nia wzrostu rentowności przede wszystkim 
drobnych gospodarstw rolnych, gdzie pro- 
dukcja hodowlana stanowi 


rozycję w dochodzie rolnika. 


poważniejszą 


Kredyty wywozowe wypłacone m in 
przez Państwowy Bank Rolny w r. 1937 o- 
siągnęły wysokość 57,8 mił. złotych wob'e 
21,9 mił. złotych w roku poprzednim. Wy 
nkiem ftego było sfinansowanie wywozu 
zwierząt w stanie żywym i bitym jak też 
przetworów produkcji zwierzęcej na sumę 
stanowiącą około 25 procent ogólnej war- 
tości omawianego wywozu z Polski w u- 
biegłym roku. 

Tak pokaźna akcja finansowania ekspor- 
ta artykułów hodowłanych odbija się nic- 
wąlpliwie korzystnie na poziomie cen uzys- 
kiwanych przez rolnika - hodowcę na ryn- 
ka czego wyrazem 
zmniejszenie się rozpiętości cen w roku u- 
biegłym między artykułami produkcji bo- 
dowłanej i roślinnej. 


wewnętrznym, było 
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Staruszka pod bronią 


W dniu 3 bm. w folw. Juraciszki, 
pow. oszmiańskiego wydarzył się 
wstrząsający wy padek. Przestraszone 
konie wyrwały się z rąk bronujaącego 
nimi gospodarza p. Łukszy i zaczęły 
ponosić wlokąc za sobą brony. Wi- 
dzat to staruszka p. Łukszewa za- 
biegła im drogę i usiłowała krzykiem 
je powstrzymać. Uderzane po nogach 
orczykami oszalałe zwierzęta pędzac 
unoślep wpadły na p. Łukszowa, 6- 
balily na ziemię i włokły przez czas 
dłuższy po ziemi. P., Łukszowa doz- 
nala bardzo ciężkich okałeczeń osiry 
nu grotami bron i w stanie nieprzy- 
lumnym odwicziona została do domu. 


Epidemia raka niszczy 
kartofle 


Na terenie Wilna wybuchła epidemia t 
zw. raka zicemniaczego. Choroba la szczegól 
dzielni 


ae duje się dotkliwie we znoki w 
cy Nowy Świat. Właściciele ogrodów zwró- 
cili się o pomoc do Magistratu. 

Jak się dowiadujemy, sprawa walki z ra 
kiem będzie przedmiotem obrad posiedzenia 
Prezydium Zarządu Miejskiego. 


WETO ZAWO S ES e] 
Okropna śmierć dwu 
koni 


W Czechosłowacji podczas naprawy drogi 
z Nepomrck do 'Vrestice konie zaprzężone 
do kolla asialtowczjo zostały opryskane go- 
rącym astaltem i poniosły. Oszalałe z bóku 
zwierzęta rzuciły się w pewnym momencie 
w bok i wpadły do głębokiego rowu z wo 
zem - kotłem, z którego rozlała się na kimie 
płonąca ciecz asfaltowa, Mimo wysiłków 
woźnicy, który sam nległ ciężkim poparze- 
niom twarzy i rąk, obydwa konie zginęły w 
strasznych męczarniach. 

Wycickający z kotła astalt spowodował 


przy tym pożar drzew przydrożnych, które ; 


spaliły się na długości 200 m po obu stro- 
nach szosy. 
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|Ważniejsze audycje radiowe 


cd dnia 14 do 20 sierpnia 1938 r. 


dn. roku. 


NIEDZIELA, IVT 1938 
Program ogólnopolski. 
7.15 Audycja poranna: 9.13 Regionalna 
tr. uusmisja z kiełe; 11.15 Transmisja ze Zjaz- 
du Śpiewaczego w Ślarogardzie; 12.03 Pora- 
sek muzyczny; 13.09 AoA nicdola As- 
nyka” — szkic lilerachi; (3.10 Muzyka olna 
cowa; 15.00 Andycja dla wsi; 16.30 „Gwal 
| co się dzieje” — komedia | redry; 17.35 Ty- 
| sodnik dźwiękowy; 18.00 Koncert rozryw- 
| kowy; 21.09 „Ta-joj“ -— wesoła audycja ze 
[wowa. 
| Radio wileńskie. 
| 835 Program na dzisiaj. 8140 Wiadomo- 
f 


Ści rolnicze, 8.50 Gra Kapela Wiejska. 9.05 
Gawęda SwicHicowa. 10.80 Muzyka TAA 
1145 „Wycinki prasowe z przed stu lat“ 

felieton Czesława Zgorzelskiego. 12.03 Pora- 
nek muzyczny. 20.00 „Przed chatą na faw- 
ce — wieczorynka w wykonanie zepału 


młodzieży ze wsi Jaksziv. powiatu brasław- 


skiego. 20 194 Wijeńskie wiadomości spor- 
fowe. 
FONIEDZIAŁEK. dnia 15.VIIL TOŻS r. 


ogólnopolski. 

9.00 Nabożeńsiwo 
z Kościoła Garnizonowego w Warszawie. Po 
uabożeńsiwie muzyka z płyt; 12.03 Poranek 
symfoniczny w sali Polskiej YMCA w Łodzi: 
13.00 „Moje wakacje” powieść Starego 
Doktora dla dzieci: 13.15 Muzyka ohiadowa: 
1500 Av lvcja dla wst; 16.30 „Piosenka legio 
nowa na kwaterze” słuchowisko Z. Mary 


l 
RA 17.00 „Czołówka na froncie“ 


Program 


7.15 Audycja poranna: 


nudycja muzyczna: 18.00 Koncert z iait 
na wyspie w Bazienkaech: 20.55 Muzyka pol 
„Przed 18 lały= audyt 2140 


zka; 21.15 
Koncert. 
tadio wileńskie- 
10.30 1) Muzyka religijna (płyty). 
13.15 Muzyka obiado 
wu 20,00 Kocham żołnierza audycja 
slowno - muzyczna. 20.15 „Pieśni rycerskie: 
20.30 Skrzynka ogólna — prowadzi Tadeusz 
Lopalewski. 20, 10 Program na wtorek. 20.55 
Zbiorowe wiadomości sportowe. 


2) Mu 
zyka polska (płyty). 


==" EJRGTCTYYT" = 


WTOREK, ania 16 sierpnia 1938 r. 
Program ogólnopolski. 
6.15 Andvcja poranna: 19.05 
| Padniowa: 15.15 „Dzieci ślaskie w słońcu Pod 
i 


hala* — reportaż z kalonii w Rabce: 16.00 


Audycja pn 


-r 


ROLNICY 


"Centrali Spółdzielni 


siłę wcześniaj 
w NAWOZY SZTUCZNE, NASIONA, NARZĘDZIA ROLNICZE 


Rolniczo-Handlowych 


w Wiinie—ul. Mickiewicza 18, tel. 2-56 (Dojazd lurmanek od l. Cickej) 


W FILIACH CENTRALI SPÓŁDZIELNI ROLNICZO - HANDLOWYCH: 
w OQszmianie — ul. Piłsudskiego 19, tel. 16. 


w S$ołach — Magazyn 


Zbożowy, tel. 3. 


w Haredzieju — ul. Szoscowa 5, tel. 41. 


w Mirze — tel. 14. 


pan a 1 PA A U OR nm p 0 kN 


! dła wsi; ? 


Koncert; 18.10 „Echa leśne” -- audycja Z 
cyklu „Korlepian i książka ; 2100 Audycja 
21.10 Audycja słowacka; 24.55 Pol- 
muzyka kameralua. 
Radio wileńskie. 

7.15 Koueert poranny. 8.00 Muzyka wa- 
kacrjna. 8.55 Program na dzisiaj. 17.00 Po- 
gadanka aktualna. 17.10 Piosenki regional- 
ne. 17.30 Fest w Trokach (zdjęcie dźw ę- 
kowe) sprawozdawca T. Łopalewski. 
17.55 Program na środę. 2100 Audycja dła 
wsi: „Sąsiud” — pogadanka Wacława Ki- 
moszewskiego. 


sha 


SRODA. IZ.WIM 1958 vr. 


Program ogółnopołski. 


dnia 


6.15 Audycja poranna: 12.03 Audycja po 
lulniowa: 15.15 „Krysia i Jauek na waka- 
cjach -— opowiadanie dla dzieci: 16.00 Coś 


miłego dla ucha“ — koncert rozrywkowy; 
19.40 Koncert rozrywkowy; 21.00 „Audycja 
Ita wsi: 21.10 „Chopin a polska ziemia” — 
WED BH 
Radio wileńskie. 

8.55 Program na dzisiaj. (5.15 „Popołud- 
nie speukera* — audycja z plyt. 1700 Po- 
sadanka radiotechniczna. 17.10 „Skradziony 


list — słuchowisko. 1745 Z naszego kraju: 
„W domu Śniadeckiego nad Mereczanką” 


pogadanka Ireny Sławińskiej. 17.55 Pro- 
gram na czwartek. 21.00 Audycja dla wsi: 
Pogadanka rolnicza, 


CZWARTEK. I8.VTIT 1938 roku. 
Program ogólnopolski. 

6.15 Audycja poranna: 12.03 Audycja po- 
łnaniowa; 15.17 „Moje wakacje“ — powieść 
Starego Doklora dla dzieci: 18.00 „U rzym- 
skiego lekarza“ — pogadanka: 18.10 Koncert 
chóru CĆcevlia; 18,30 Premiera słuchowiska 
„Co on z tym zrobi”; 19.30 Z krajów Po- 
tudnia! koncert; 21,00 Audveja dla wst‘; 
2110 Mozaika muzyczna — koncert. 


dnia 


radio wileńskie. 

Program na dzisiaj. 15.80 Audvcjn 
Poezylajmy sabie: „Bies w służ- 
bie u ludzi — opowiadanie B. Dvakowskie- 
go 17.45 Pogadanka aktualna. 1755 Prog- 
ram na piątek. 24.00 Audveja Ha rolników: 
„Przed siewami ozimin* = pogadanka prof, 
Wacława Łastowskieco, 


8.56 
dla dzieci: 


PIATEK. dnia t9.VIT 1938 roku. 
Program ogólnopolski. 
Audveja poranna; 12.03 


6.15 Audycja po 


łudniowa: (5,15 „Wyobraźmy sobie” -— we- 
sola audvej» dla dzieci: 1545 „Urok ziemi 
rodolskiej* — pogadanka: 19.50 ..Na Śląską 


nule — koncer! rozrywkowy; 21.00 4udycix 
dia wsi: 2110 „Zapomniane pieśni z epoki 
romantyzmu“ 

Radio wileńskie. 
Program na dzisiaj. 17.00 
słuchnezy” — pogadanka mnzyczna, 
Program na obołe. 21.00 Czytanki 
wiejskie: „Obrazki“ Marii Konopniekiej. 
22.00 Wileńskie wiadomości sportowe. 22,05 
„Wycieczki i spacery” — prowadzi Euge- 
ninsz Piolraowiez. 


8.55 Go mime: 
rom ia 
1766 


SOBOTA. 20VIIE [938 

Program ogólnopolski. 
12.03 Audycja po 
15.15 O murzynku Sahbo i ezie- 


dnis rokn. 


6.15 Audycja poranna; 
twdniowa; 


Od tej kięski Entoni io EAS 


POWSZECHNYM ZAKŁADZIE 
UBEZPIECZEŃ WZAJEMNYCH 


który 135-letnią swą pracą daje gwarancję solidności, zapewniając niskie 
taryfy, dogodne warunki kredytowe i Szybką wypłatę odszkodowań. 


luformacyj udzielają i przyjmują ubezpieczenia Inspektoraty P.Z.U.W. w każdym mieście powiatowym, oraz liczne placów ki 
ajencyjne. Oddział na woj. wileńskie i nowogródzkie w Wilnie ul. Mickiewicza 37, tel. 108, 


ZA eee a- maeaea ean 


a A a a 


gc — obrazek dla 
deci młodszych: 19.50 Ludowa Kapela re f 
lks» Dzierżanowskiego; 20.00 Audycja dla 
Polaków zagranicą; 2100 Audycja dla wsi 
2110 „Flist -—- opera Moniuszki z Tealru 
na Wyspie w Łazienkach; 22.35 Muzyka lek- 
ka i taneczna. 
Radio wileńskie. 

8.55 Program na dzisiaj. 13.00 Mała skrzy 
ucczką — prowadzi Ciocia Hala. 1750 Wi 
leńskie wiadomości sportowe. 17.14 Program 
na niedzielę. 21.00 Czytanki wiejskie „Ob 
razkić Marii Konopnickiej 


rech Jakomyeh 


[Program d!a rolników 
od dnia 1f-go do du. 20-go sierpnia. 


D niedzielę, dnia (4VIII poranna audycja 
dia wsi rozpocznie się o godz. 8.15 „GazetkĄą 
rolnicza”, poczym Leon Budnieki na har- 
imonijec uslnej i Bolesław Romanowski na 
cembałkach wykonają szereg melodyj Mudo- 


wych, 

O godz. 8.00 wygłoszona zostanie piak- 
tvczna pogadanka Forhauia Starzyńskiego 
pol. „Przygotowania przedsiewneć. 


W polndniowej andveji dla wsi o goiz. 
1209 „Przegląd rynków produktów ralnveh*. 
O godz. 15.15 andveja da ndodzioży wici 
skiej w opracowaniu Stefanit Witkówny p. b 
życin I pracv* 

O godz. 1540 opowiadanie 
Coclla p. 1 „Pątnik Karapela" 
Fadeusza Frenkla. 

O godz. 16.02 kapela wiejska Tózefowskie- 
uu z Rojówki wykona kilka skocznych i tu 
Lrecznych melodyj. 

O godz. 10.15 red. 
wygłosi reportaż p. t. 
rolniezejć. Antor podzielił się ze słuchaczami 
wrażeniami, jakie odniósł, zapoznając się W 
jednej ze szkół rolniczych z organizacją nau- 
czania. poziomem nauk i sposobem wycho: 
wywania młodzieży. 

W poniedziałek, dnia (5.VHI o godz. 15.00 
inż. Antoni Degórski wygłosi pogadankę 7 
działu o organizacji gospodarstw p. L „Upra 
dv ozimin*. 

o godz. 15.15 z Poznania nadana bedzie 
audycja słowno-mnzyczna p. f. „Żniwne 
wspomnieniać w opracowaniu Kaziurerz! 
Plucińskiego z muzyką Mariana Obsta. 

O godz. 15.56 -— dianłog w onracowanii 
Tadeusza Daszewskiego p. t. „Sprzeda jen 
owoce“, w którym autor zwróci uw LU 
powszechnie obserwowano nie uzyskiwanie 
przez producentów właściwej ceny 7a owoce 


a Piosenka w 
Verdynanda 


w recytacji 


Włodzimierz Bzowski 
„Z pobytu w szkole 


z powodu złej organizacji zbytu. 
O godz. 16.15 Maria Sokołowa wygłośt 
posadankę dla gospodvń wiejskich pot 


rok szkołny” 


„Zbliża się nowy > 

We wtorek, data I6VUI o godz 26M 
„Skrzynka rolnicza” inż. Waclawa Tarkaw 
skiego. 

W środę dita TIAL owaóde ehom ie 
prakfvezna pogadankę p. t. „Mieszanki ozi 
me“ wvułasi z Poznania inż, Franciszek 


Chrłkowski. 

W czoertek. dunia (ŚWI 0 aadz. 24,00 
pogadanka Cezarinsza Wwyrzykowskieso p 
„Zasilajmy © pielegnuimy krzew fagadowe 


W pietek. dnia IAW o rlz. 21.00 
„Śdorzenka rolnicza” mz. W. Tarkowskieg? 
W sobote. dnia 20VIH o godz. 24,00 7 


Smoczyński wygłosi 
„Orki siewne". 


Wszimierz prakfyczna 


pogadankę p. t. 


Nalważnielsze 
zadanie 


Zasadniczym celem pracy każdego rol: 
Lika jest nzyskanie możliwie największych 


pienów. gdvż tylko wówczas nie tylko może 
va mieć odpowiednie ilości zboża na sprze 
doś, lecz jednocześnie rozporządza zapasem 
pasz, pozwalającym na utrzymanie należyte! 
iłości inwenlarza i uzyskanie w ten sposó! 
poważnego Źródla dochodu. 

Wszyslko jest zależne od szeregu elemen 
iów, a przede wszystkim od należylego wy” 
honania siewów i poczynienia odpowiednich 
przygotowań. 

O tym. jak przygolować dlo 
siewów jesiennych mówić będzie  podcza? 
andyveji radiowej dla wsi, w niedzielę, di 
I1VHT a godz. 9.00 p. Forlnnat Słarzyński: 
kióry wygłosi fachowa pogadanke p „Przy 
soroewania przedsicwne”. 

SŚluchacze, którzy zainieresnia sie powy 
yya pogadanka powinni następnie wysłuchać 


sig należy 


w sobolę. du. 20.VIM o godz. 21,00 paz 
dunki p. K, Smoszyńskiego p. Lo „Orki sie 
wie, Wówczas posiadać będa już eost 


potrzelmych wiadomości, a stosując się de 
udzielanych myl liczyć mogą m odpowied 


nie rezultaty swej pracy. 


CENY OGŁOSZEŃ: za 1 wiersz milimetrowy przed lekstem 75 gr., w tekście 60 gr., za iekstem 20 gr. Ogłoszenia seryjne wig umowy. Ogłoszenia drobne 15 ar. 


za wyraz; dla poszukujących pracy 5 gr. za wyraz. Ogłoszenia tabelaryczne, cyfrowe J specjalne o 25%/s drożej. Układ przed fekstem I w fekście 
za fekstem 8-łamowy. Administracja zastrzega sobie prawo 


Wydawca: Spółdzielnia Wydawnicza 


„Głos Ziemi” 


zmlany 


z ogr. odp. Redaktor: Stanisław Odlanicki-Poczobufł. 


4-łamowy, 


terminu druku ogłoszeń I nle przyjmuje zastrzeżeń miejsca. 


POST „Zniez” Wilno, Biskupa Bandurskiego 4. 3 


